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Mylni e  donies iono wczoraj  w piśmie naszem 
0 e spo r t ae j i  zw łok  czc igodnego A r  c y -P  a s t c  
r * s ,  gdyż dziś ob rzęd  p rzep rowadzen i a  zw ło k  
2 pał acu Bry lowsk i ego  rozpoczni e się o godz i ­
c ie  4 1ej z po łudn i a ,  i nie do kościoła  XX.  
Kapucynów ,  lecz do Ś. K rzyża .

Ogłoszono  post anowienie  Rady  Ądmini :  wy­
dane d. 28 z. (9  b.  m . )  oznaczaiące d y e t y ' i 
koszta podróży  Urzędn ików wyższej godności ,  

i n t eressach s ł użby  publi :  odbywaiąey podróż .  
Dla goćfności N amies tn ika :  na podróż do P e ­
t e r sbu rga  i napowret  za każdy  raz po z łp .  
d0,000;  na podróż  w k r a i u ,  od jednego do Sciu 
dni z ł p .  600,  a nas t ępny każdy dzień po z łp .  
120,  zaś na każdą  mi lę  po z łp ,  60.  Dla D y ­
r ek torów  Głów:  i odpowiadających im slopnj ,  
'y razie wyiazdu ich w iuleressach s ł użby  publ: ,  
t akże  dyety  i koszta pod róży ,  iakie  policzać 
•Ca prawo Minis t er  Sek r e t a r z  Stanu Króles twa.  
Osoby niższego s topnia,  k tó r e  t owarzyszyć  b ę ­
dą  w u rzędowych  podróżach  Namies tn ikowi  
Król : ,  D y r ek to r o m  Głów: ,  lub U rzędn ikom od- 
powiad niących Im  stopni ,  będą  mi a ły  p f a -  
t*o pobier ać  dy e ty  i koszta  po d r óż y :  Do Pe ­
t e r sbu rga  i na powrót  takie ,  i akie  l i kwidui ą  
Urzędni cy  w Mi n i s t c r j um  Sek re t a r j a t u  S tanu 
odpowiedni ch  im stopni;  w k ra in  taki e,  iakie  
są dla nieb p r zepi s ane  do tychczasowem post ano­
wieniem Namies tn ika  Król:  z d.  Marca  1816 r.  
"— T r y b u n a ł  handlowy gube rn j i  Mazowieckiej  
dnia  3 /1 5  b. m. o g ł o s i ł  upad ło ść  nad wszel­
k i m  ma ią lk i em Ma je ra  S z y n k m a n a , Kupca 
hande l  win i ko rzen i  u t r zymującego .  —  
bJrząd M u n icy p a ln y  M. W arsza w y .  G d y  dla 
ła twie js zego  wyprowadzen ia  statkowi mos towych 
w czasie p rzybyc i a  wody na W iś l e  z nadchodzą­
cą wiosną r .1 b. obrane zos t ały  l ądy  od s t rony 
W a r s za wy  i Prag i  .pówiżej mostu aż ku ul icy 
K y b a k i ,  os t rzega  więc osoby maiące chęć p r z e ­

bywać W i s ł ę  po lodzie,  ażeby nie  inaczej  i ak  
t y l k o  p rzez '  most  na P ragę  i do W ar s za w y  u-  
daw a ły  się,  dla un ikn i eni a  niebezpieczeństwa,  
k tó r e  nie korzyst a i ąc  z niniejszego ost rzeżenia ,  
sobie t y lko  p r zyp i s ać  by mus ia ły .  P. o. P r e -  
zyden t a  Graybner.  Se k r :  Jen:  G. J  a łic łkow ski .
—  Wczora j  w Redakc j i  K ur j e r a  z łożono dla S t a r ­
ca bez  r ęk i  z ł .  5 od K. Dziś  od Anonima z ł .  
25 dla Jns ty tutu  mor :  zaniedba:  dzieci ,  i t yl eż  
dla Jns ty tu tu  G łucho n i em ych .  Od  M. R.  d la  
Jn s ty tu tu  mora ln i e  z an i edbanych  dzieci d u k a ­
ta w złocie;  a od ma łe g o  G rajka  z wczoraj ­
szej maska rady  z ł .  19 gr .  2 1 . —  J n s ty tu t  G łu ­
choniem ych  s k ł a da  podz iękowanie D o b ro cz yń ­
com za ol i arę  z ł ożoną  ńa r ęce  JP.  P r .  F ukiera , 
a b y ł e g o  swego wyehowańca,  zawsze chę tnego  
do u s ługi  dla wspólników swoiego l o s u .—  P r e ­
numera t a  na d z i e ło :  O U rządzen iu  gospodarstw  
2gie wydanie ,  przez  N. Kurowskiego  iuż z am­
kn i ę t ą  została.  Ks i ęga rn i e  kra iowe i z ag ra n i ­
czne,  tę t y lko l iczby exempla r zy  o tr zymają,  za 
iaką  p r ze dp ł a t ę ,  do dnia dzis iejszego wydawcy 
z ł o ż y ł y . —  Guegdaj  na kępie  Skaryszew skie j , 
znaleziono cz łowieka nieżywego z imienża i na­
zwiska  n iewiadomego,  lat  oko ło  26 mieć  m o ­
gącego,  k tóry ,  wed ług  opinj i  ch i ru rga  C y r ­
ku łow ego  w sk u tk u  t e r aźn ie j szych  mrozów ina- 
iąc  na sobie l ichą odzież,  życi e  z akończy ł .
—  Wi r tu oz i  W je t a n  i I fen ze l t  iuż wyiechal i  
do Pe te r sbu rga .  Ryc ina  po i t r e t u  pierwszego 
z nich,  z u p e łn e m  odznaczaiąca się pod ob i e ń ­
s twem,  zna jdu i e  się w l i tograf j i  K ułakow sk ie '  
go do nabycia  za z ł p .  5 . —  W  ostatniem c i ą­
gn ien iu  Lot er j i  licz: wygrano w kan to r ze  D a-  
widsohna  p rzy  ul icy Sena tor sk i e j ,  obok h a n ­
dlu P.  Dobrycza,  2 T e r n a  Ha Nra 2, 27,  32 i 
2, 27,  42,  oraz E x t r a k t  zwyczajny na 2, z ł p .  
3850;  w ogóle z i n n em i  wyg ran emi  p rzesz ło  z łp .  
8150. Losów ku p n y c h  do 2 kl .  c a ły c h  i czę-
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setowych w tyra kan to r ze  dostać możns .  —  
Brac i a  P ell iza .ro  u tr zynni i ncy hande l  Ry c in  w 
Wa rs za wi e  na Krak:  Przed:  w p ros t  kośc ioł a  
X X .  B e rn a rd ynó w ,  mała zaszczyt  uwiadomić 
Szan:  Lubovynikow, iż co 2 t ygodn i e  o db i e r a ­
ją  nowe t r an s po r ty  z r yc inami  wychodzącerni  
w Paryżu ,  iakoz  i dziś o t r zymal i  najnowsze R y ­
ciny,  m iędzy  k tó r c mi  zna jdu ią  s i ę :  Zdobyc ie  
Konst an ty  oy w Afryce ,  P o r t r e t  Królowej  A n ­
gie l ski ej  iadaocej konno ,  Kos t i umy t ea t ra lne ,  
znaczny zbiór  Por t r e tów  s ł awny ch  ludzi .  —  
W ieczory p rywa tne  zwane p ą c z k o w e , d ane  
wczoraj  w wielu domach  iako w t ł u s ty  C zw ar ­
t ek ,  w s t r z ym a ły  Publ i czność  od l icznego zg ro ­
madzeni a  się na maskaradzi e .  Biletów' sp r ze d a ­
no 366 .  Mimo to bawiono się wesoło,  cóż za­
leży od ma łeg o  grona ,  ieśli  t y l ko  h um o r  iest 
w ruchu,  ieśli nie p r zyb i e ra  owej oc i ęża łośc i ,  
k t ór a  t ak  ryc h ło  umie s ię udzielać;  masek  s t o­
sunkowo do resz ty  publ iczności  b y ł o  dosyć,  a 
za tem i zabawa żywo się u t r zy my w a ła .  Z m a­
sek c barak  te ry s I y cznych b y ł a  iedna  n iby  dow­
cipna ,  ubrana w same wiury .  Mężczyzna u b r a ­
ny  w salopę,  chc ia ł  uchodzić  za kobie t ę,  po ­
znano go po ba sowym g ło s ie .  Z g ra b na  W i e ­
śni aczka  przechadza ł a  się z mie jsk im modn i -  
s i em,  b y ł a  i ednak  n ie u tu lo n ą , że  kawa le r  nie 
chc i a ł  i ej ku p i ć  t iu l ip  Szewc damski  na l eża ł  
do d ob r ego  tonu.  2 b y ł y  maski  w s zyszakach 
a  la  M o n te k i  i K a p u le t tu  Domino czarny  p r o ­
wadzi ł  2 na de r  mi lutk i e  maseczki  w sukni ach 
b i a ł y c h  muś l i nowych,  obszytych po t ró jnym r z ę ­
dem b ł ę k i t n y c h  wstążek,  w gqrsccikach b ł ę k i ­
t nych  a t ł asowych,  k tó r e  - dozwa la ły  widzieć ca ­
ł ą  k sz t a ł tność  kibici  nadobnych  masek,  i w ba'- 
re t a ch  t akże  b łęk i t nych,  a t ł asowych .  Również  
za gus towne  uznano 2 domina  b i a ł e  a t ł asowe 
z t ak i em iż  kap is zonkami  obszyt emi  puchem ł a ­
będz im;  2 szaty axami tne  czarne,  z man t y lka -  
m i  ma t e r j a l nemi  czarnemi  w świetne kwia ty  i 
be r e t ami  także  cza rnemi  a s am i t nćm i  ozdobio- 
nemi  w p e r ł y ;  2 man ty lk i  ka rmazynowe  z p e ­
l e r yn am i  axami tncmi  czarnemi ;  2 domina  cza r ­

ne  z Karetami  i p iór ami  Czarnemi;  p r z y j e m n e  
pa s t e rk i  w gorsetach Sxami tnych  pą sowych;  
domino  czarny z ub ran i em na g łowę  z piór  pa­
wich; 2 man ty lk i  w pasy b ł ę k i t n e  i k a r m a z y ­
nowe,  p o ły s k u i ą c e  s r e b r n ą  blaszką,  i 2 maski  
f ant as tyczne  us t ro jone  w szale.  J t y m  r azem 
nie  zapomniano o ubogich,  nawet  ma lu tk i  Gra-  
i ek  w yk on yw a ł  na sk rzypcach  rozmai t e  muzy ­
ki ,  a z ap ł a t ę  p r zezna cz y ł  dla ins ty tutu  m o r a l ­
nie z an i edbanych  dzieci.  ( Dziecko k tórC g ra ło  
zdaie  się być  wcale n iezan i edbane . )  Wczo ra j  
w W i e l k im  tea t rze  po W a r ja tc C , p r zywo łana  
JPa n i  H a j p e r t  2 kroć;  a w czasie Maska rady  po 
K to  wie na  Co sin to  p r z y d a  JP .  P a n d y k o w s k i .

(A.  na. )  P r zybywszy  do War sz awy  za i n te ­
resami ,  w wolnej  chwili  ud a ł em  się z p rzy j a ­
c ió łmi  po u t rudza iące j  ca łodz iennej  b ieganinie  
wieczorem,  w tak zachwalone miejsce p rzy  ul i ­
cy Krak:  Przed:  pod znak i em Lwa,  na he rba ­
tę,  a ponieważ zna ł az ł em wszystko zgodne z ty-1 
lol icznemi  iuż opisami ,  za tem i Ja oddaiąc  s ł u ­
szność,  widzę pot r zebę  polecić takowe,  p r aw­
dz iwym lubown ikom dziś tak upowszechn ione­
go napoiu  z z a pe w n ie n i e m :

Z e  k i o  p r a g n i e  p r z y i e i n n i e  s p ę d z i ć  d ł u g i e  c hw i l e ,
Z  d o b r e m t  p r z y i a c i o ł i n i  z a b a w i ć  sie mi l e  :
L u b y m  n a p o i e t n  u m y s ł  o r z e ź w i ć  s t r u d z o n y ,  
b i e c h  t a m  i d z i e ,  a b ę d z i e  i u z  z a d o w o l o n y ,
Po d o  d o b r o c i  t r u n k ó w ,  u p r ż e j m  oś ć  G o s p o s i  
J c l i  r z e c z y w i s t ą  Wa r t o ś ć  i e s z c z e  w y ż e j  w z n o s i .

Z . G u sta w ,  Obywa te l  z Kalis.'. 
N i e m c y .—  C a ł e  c iało dyp lomatyczne  znaj- 

dowa-ip się na os t a tnim balu,  d a n ym  u Posła 
Ros sy j sk i ego  w W ie d n iu .  T am że  nauczc i e  da ­
nej  u Nuncjusza pap i ezki ego d. 6 b. m.  zna j ­
dowa ło  s ię wiele znakomi ty  ch osób, lecz żadnej  
D a m y . —  Nadzwycza jna  czynność panuie  w m i ­
n is t er s tw ie  spr aw  wewnęt r znych  w M n ich aw ie t  
W  t emże  mieście  na placu K a r o l in y  wzniesio­
ny  będz i e  obel isk 100 stóp wysokości ,  a za t em 
ieszcze wyższy niż po mni k  na cześć boha t e ­
rów bawarski ch ,  p o l e g ł ych  w katnpanj i  franeu:  —  
Nadzwycza jne  posi edzen ie  Stanów badeński ch ,  
m i a ło  być zagaione 12go b . m .  w K arls ru h e .
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Hisz pa n ,  a .  —  d  b i t - J e  pod B a M t u t d ą  3 o .
Os*. s z c z e g ó ł y  n a s t ę p u i ą c e : „ Z w y c i ę z t w o  A -
Portera  drogo  z o s ta ł o  o k upi one .  N a t a r ł  on  a
>łą 14 0 0 0  pi ech ot y ,  0 s zwa dro nów ląz. ly i ipe-  
v'>ej l i c zby  artylerj i  na l in ię  Karl .s tow,  to-  
' '°na t y l k o  prze* O d o  7 0 0 0  ludzi .  Po S c o g o -
Winnej up or cz ywe j  walce ,  c zęść  Karl i s tow po-  
‘bawiona amunicj i  c o f nę ła  * i ę  w iak naj e p s z y m  
K z ą d k u .  Jzabel l i śc i  uż yl i  t e j  chwi l ,  dla p rz y -  
"'róceuia z wi ązk u z B a l m a s c d ą .  Arinja kai  
S tó wka  po b i twi e ,  za ię ł a  s tanowi ska  W K am -  
p i U o ; utraci ła  ona 2 0 0  ludzi  w z abi tycn . rani o­
nych.  Strata Jzabel l i s tów jest o 2  razy wieka  
Korespondencj e  z L o d j o  z dn.a 2 b.  m.  zapc  
Mniaii  fic Jzabel l i śc i  zaj mu,ą  s , ę  z n . s z c z c n . c n  
* a , J r i i  o k o ł o  R a lm a n d y .  Mar-grab.a ^ c  ; 
dr, p o l e g ł  „ g o d z o n y  kul ą  armatnią .  J . -bclL.  
ści no spa l en i  u H a r a s o a i n  i po utraceniu wie-  
lu B y ,  udal i  s i ę  do T n ja l / i ;  n i e k t ó r z y  
p od a , .  i A  y. V a t S na 1 2 0 0  ludzi .  Bardzo  na-  
tural .de,  E , p * r t e r o  w swoich « . u mn ych  rappoT;  
U c h  takową  u kryw a,  p r zyzn a, e  t y l ko  ze ut 
c i ł  1 0 0  ludzi  w i eń c ac n .  D ow o d z c a  a. is 
tsski  T a l l a d a  n a p a d ł  w J n i e s t r d  na 0 c ' 
gwardi i  izabel i st : ,  i 2 0 0  l u d u  częśc ią  z a b i ł ,  czg-  
ścia z a br a ł  w n i e w o l ę . -  T o l e d o  , es t  o toczone
przez  Karl i  stów.  Ba z y l jo  G a r y  a  .  H*  
inaden,  ale r ze cz  sz cze gó ln a ,  n . e  dot l n ą ł « «  
ani t a m e c z n y c h  ma ga z yn ów an,  kopal u i y _ 
go srebra- pochód i eg o z .n .erza do h o i d u O y .

* -  p .  < * • * " *  * :ny w s p r a w i e  z os t ał  u w ol n i o ny .  - j e
tlernł  J9r0 « « r d  o g ł o s i ł  w P e r p u , , a * J . *  
ry£u sprawozdani e  ze s w e go  zarządu w O / a  n u -  
i - L ó d  na S e A - o W e  i u ł  się  r o z p ę k ł ,  l ecz  kra  
l e s z c z e  nie  o d p ł y n ę ł a .  —  P o s ł ow i e _ austrjack.  
b , d o ń s k i ,  X i f  s t w o P r a d i n  J e n e r a ł  Ż a h . n u . no
* m a ł ż o n k ą  i Baronowa B o l s z y i d  by
m pr7, yjmowani  przez  X i ę s tw o  O r l e ań sk ic h .  

R o z m a i t o ś c i .  —  T ea tr  w P a r y i u  w P a l e  B o -
i „ l  p rz e d s t a w i ł  nowe  d z i e ł o  c z a r o dz . e j sk . e  pod
t y t u ł e m :  T ł u s t o  i c h u d o ;  otyl i  i chud .1
pr owadzą  tu w a l k ę .  -  Py U t  Fi lozoC natural i st?

, i i ,  czc -o wi elu  z ł u d z i  r ozumni ej szy mi  się  h y c  
sądzą,  n iżel i  r z e c zy wi śc i e  są n i m i ?  D l a  t e ­
go,  o dp o wi e  nat ural isla,  *e rozumu s w e go  me-  
wi dz a.  A dla czego* m e w i d z ą ?  Bo oczy m e  
są tak r uc home ,  aby n i m i  w g ł ó w f  zajrzyc  so­
b i e  mo/.ria. -  N o w y  w yn a la ze k  d la  meA/orycA 

' . . . T\;p h n l e  sre r o zw od z i ł  dad
^ z p i a m i ^ l / k t ó r y c b  p ł e ć  p i f  kil a b ę d ąc a  
w stanie  w o l n y m ,  obawia sig s p ó ź n i o n y c h ^  
bo to iuż  i e s t  pospol ic i e  wi a do me  . . . . . .
P a n n o m  k t ó r y m  u p ł y n ę ł a  .uz. wiosna‘ Pe ł n “ 
b v c h  marzet i ,  ta iedyt ia chwi la  w kt J 
ich i s tnienie  najbardziej  dą ż y

2 267  Itrów, 6 , 2 3 7  c i e l ą t  i 4 1 , 6 7 3  baranow.  
Prz ez  hande l  p r z e s z ł o  6 0 9 , 7 2 7  k , l og ra n ow  to- 
p io n e g o  ł o i u . -  W  czasie t e ra z n . e j s z y c h  mro-  
K «  w wie lu mi ej s ca ch wi l cy  n a p a d a ł y  na do-  
i ;  wi ej ski e ,  a w y ł y  p r z e r a ź l i w e  g d - e  b y ł o  
t rz ęs i e n i e  z i e mi .  —  D z i e n n i k  w y c h o d z ą c y  
B e r i s z y r  zaręcza za winrogodnosC nas tęp u. ące -  
»o pr zy pa dk u .  W c z a s i e  os tr ych  m ro zo w ,a-  
k i e  tam p a n o w a ł y  w p o ł o w i e  St yc zn i a  obo-  
w i ą z a ł  sie handluiąCy m l e k i e m  do s t a r c zy ć  p e ­
wnej  i lości  t e go  p ł y n u ,  wz i ą ł  wi ęc  pot  be czk i  
z m a r z ł e g o  m le ka ,  a ob w in ą ws z y  le  w P"P'C1)
m  z e s ł a ł  do mi ejsca  o 5 mi l  o d l e g ł e g o .  , b k ą -  
i o  m l e k o  z o s ta ł o  w ys t aw io ne  na dz i alat i .e  o-  
p-nia nic u l e g ł o  żadnej  z mi an ie  co do s ma k u.  
E !  I S g ó  z m g z nal ez iono  w d o b r a c h  P . T i a b ł o a

w
* y  p r z e z ’ d ł u g ł ’ czas p e ł n i ł  o bo wi ąz ki  mistrza

? 1 . -  W r a r a i a c  z e x c k u c j i  od-t K n. a l  w M a r y Oorug. W i a c a i ą c  /. j ,^lYaiaj w " “ i . °  c a ł y m  g o s e m e d

z n l l e ś ć  p r z j l u ł k T  w ^ o ł o ż o n y c h  tamże  ober-  
*"c i n i esz cz ęś l i wy  b y ł  z m u s z on y  noc przepgdz.O  
„a polu, a w s k ut k u z b y t n i e g o  z imna  u t r ać , ł  
" U L  Zabobon m i e s zk a ńc ó w b y ł  p r z y c z y n ą .  -
D y . c k c j a  teatru W L u g d u m e  p o d a ł a  w n i os e k
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do  za łożenia  kassy  walącej  wspierać  aktorów.  
Jd<ie o to, aby  zobowiązać każdy  t e a t r  we 
r  ran ej,  do ofiarowania po i ednem widowisku 
roczni e,  k tó r ego  dochód w p ły n i e  do u snomnio -  
ne.) kassy .  W  dziew t aki ego widowiska,  Żaden 
A k t o r  n ,e  ma  prawa do żądania  p ł ac y .  O b e ­
c n e  znajdui e się we F r a n c j i -60 teat rów,  l icząc 
wigc po 400 fran:  od każdego  widowiska (co 
>est b a r dz o  m a ło , )  w p ły n ę ło b y  w i j e  roczni e 
ze wszystkich tea t rów 24 ,000  fr:.  _  N iedawno 
wysz ed ł  ktos na spacer  z Żoną, k tó r a  z g ub i ­
ł a  bardzo  kosztowny boa. Mąż  wraca p r ędko,  
any go szukać  i spos trzega  zdaleka  że wieśni ak 
cos k n e m  dobi ia na ziemi .  „C o  tam robisz 
przy l ac i e lu .  “  py ta  go p r z y b y ł y .  „ W ł a ś n i e  
p r z e b i ł e m  ogon wężowi,  k tó ry  zapewne uc i ek ł  
z  takiej  k la tki ,  gdzie to t r zyma ją  n i edźwiedz i e14 
odpowiada  dobroduszny  wieśni ak.  T y m  wo­
zem b y ł  s zukany  boa!
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n ? 7 v H -  N 1 V V iado ,nośę  w  P a ł a c u  B p a n ick ich  
p i z y  u l , c y  N o w y  Sivrat Nr 1 2 4 5 ,  w k o r p u s i e  „a do-  
ie  po  l ew ej  ręce .

„ i e m ° i  S P R Z Ą C Z K Ę  s re b r n ą ,  za u d o w o d n i e ­
n i e m  , z ł o z e „ , e m  k o s z t u  o g ł o s z e n i a ,  o d e b r a ć  m o ż e  
od o t i  oka m i e j s c o w e g o  w  d o m u  p o d  Nr 1 2 6 6  i 7 l i r  
A .  p r z y  u j i c y  N o w y - ś w i a t  i J e r o z o l i m s k i e j .

N i ż e j  p o d p i s a n a  z awi a d a mi a  k o g o  b y  to  d o t y c z e ć  
- f .  K Wyda’Vi Z5r Dl e n i po t cn c j ą  M ę ż o w i  s w e m u  
J a n o w i  K a n i e m u  B a r t l i ń s k i e m u ,  na d n i u  2G Marc a
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